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IBOJJIKA.
r m m  Z  TOWAR l i i T PRUSŁŁM.

K B PU JC m  TYLKO U CBT^ESCIJAN!

Kluków dnia 11 kwielnut 1008 r.
— W SPRAWIE PoMNIK.A dla śp. dra 

.loretana otrzymujemy odezwę komitetu kobiet 
z której wyjmujemy główna ustępy.

„Zbytecznem chyba przypominać, czem 
był ś. p. Dr. Henryk Jordan dla Krakowa i dla 
eałej Polski. Park Jego na najmniejsze dzie
cko a On sam żyje ciągle pośród nas, bo n ie
ma nikogo chyba w krsju naszym, ktoby nie 
byl znał tej czcigodnej postaci i tej duszy wznio
słej i szczerej, jak złoto.

W dzięczne społeczeństwo zapragnęło też 
uczcić pamięć śp. Dra Henryka Jor dana przez 
wzniesienie m u pomnika, któryby był żywym 
wyrazem uczuć współczesnych i przekazał Je
go imię potomnym.

Akt ten pietyzmu dla wielkiego dobroczyń 
ey młodzieży, w którym pragną nczestnicayó 
wszystkie stany i zawody, n-e byłby jed n ak  
zupełny, gdyby się doń nie przyłączyły także 
kobiety polskie.

Kobiety polskie, Wy którym śp. Dr. Jor
dan ratował zdrowie i życie, matki, których 
dzieciom zapewnił on zdrowy rozwój fizyczny 
i duchowy, otaczając je — jak ojciec — gorą 
cem umiłowaniem — do W as ‘zwracamy się 
w tej chwili.

Złóżcie grosz ofiarny dla uczczenia pamię
ci wielkiego lekarza, obywatela kraju i opie
kuna młodzieży, na której bndował on zdrowie 
całego narodu i przyszłych jego pokoleń. Od
wdzięczcie m u sio sercem za jego serce, któ- 
rem objął W as i W asze dzieci.

Komitet
Anna Chylińska, Janowa Feii ero wieżowa, 

jtfarja Hupkowa, Edwardowa Korczyńska, Julia 
szowa Leowa, Kazimierzów* Łubomirnka, Au
gustowa Mazarakowa, Kazimiorzowa Morawska, 
hr. Róża Raczyńska, Józefa Rosnerowa, Celi
na Sarowa, Henrykowa Szaraka, Marja Turska, 
Boleslftwtwa Wicherkiewieżowa, Marja hr. Wo- 
dzicka.

— REDUTA PRASY, która sif zaznaczy
ła tak w.elkiem snkoesem towarzyskim i zskoń- 
cayła tegoroczny, ożywiony karnawał krakowski, 
przyniosła mimo znacznych wydatków, dochód 
maezny jak na stosunki ki akowskie. Dochody 
wyniosły sunę 8.446 kor., re^.chody 3.896 kor., 
pozostał zatem czysty dochód vr sumio 4 550 
keron. O t§ kwotę powiększy się fundusz To- 
m raystw a Dziennikarzy polskich, wyn-'szą. y 
efctecnie kwotę 256,431 kor Pomyślny rezultat 
zabawy, zarówno ped towuzyskim jak mate- 
ryalnym wzglcdem, przypisać należy w głó
w ny t  aerze . uczestnikom sanyia, którzy na
dali Reducie ten ton. któiy ją tak odznaczał. 
W  pracach przygotowawczych i zfajeoiach or
ganizacyjnych dopomagało komitetowi ściślej
szemu, liczne grono osób do Towarzystw a 
dziennikarzy nie należących.

Na pierwszem miejscu wymsenió tu należy 
Panie krakowskie, które utworzywszy osobny

komitet, jednały uczestników i uczestaicki, 
decydowały o kostyimowej stronie wieczoru i 

objęły żmudny obowiązek sprzedawania biletów 
Na czele komitetu Pań stanęła prezesowa. p. 
Michałowa Chylińska. Corhwie dopomagały jej 
panie: Stanisławowa Boezurowa, Józefowa Chaj 
kowsba, Marya hr. Czapska. Janowa i Tadeu
szów a Federewic.zowe, Aniela Crodyuska, Fer
dynandów?, Hoesickowa, Jerzowa Leszczyńska, 
Aleksandrowa Ripperowa, Anna Staizewska, 
Ludwikowa Solska i Józetowa Sosnowska

W  organizowaniu zabawy’ wspierał komitet 
pomysłowością swą i doświadczeniem dyrektor 
Ludwik Solski. Dekoracyą całego lokalu, wraz 
z foyer, zajął się artysta malarz p Jan Skotnic
ki Afiszem zajął się artysta malarz p. Dąbro
wa-Dąbrowski, przygotowaniem częśc i muzycz
nej pp. Karol Dawidowski i St. G. Żeleński. 
Układem tańców i wykonaniem programu za
jęli się panowie Karol Dawidowski, W łady
sław Janczewski i Stanisław Starzewski.

Przemysłowcy krakuwscy dali pizy sposo
bności Reduty żywy objaw sympatyi dla prasy. 
Prawie wszystkie firmy, których pracy potrze
bował komitet, zrezygnowały całkiem lub czę
ściowo z dochodu, czyniąc jak największe u- 
łatwienia i ustępstwa, Zarząd „Hotelu Pollera.*1 
oddał zupełnie bezpłatnie na trzy dni, obszer
ny pokój aa biuro komitetu.

Właściciel znanego zakładu tapioersko-de
koracyjnego p. Stefan Igbcki zgłosił się sam  
z gotowością bezpłatnego udekoiowan-a loka
lu według wskazówek komitetu, właściciel fir
my ogrodniczej p. Matoń oddał do rozporzą
dzenia komitetu cały zapas krzewów i innych 
roślin dekoracyjnych zupełnie bezpłatnie. Pa
ni Michalska dostarczyła bez korzyści dokora- 
cji krzewów itd.

W zsystkur tym osobom, które przyczyni
ły się do powodzenia zabawy i powiększenia 
funduszu emerytalnego Towarzystwa, składa 
komitet najserdeczniejsze podziękowanie.

MUiul Konopiński. Rudolf Starzcwskt,
gospodai ze

m ! OCHRONA DZIECI. Wczoraj odbyło się 
pod przewodnictwem Dr. Szarskiego piei- 
wsze posiedź*nie Komisyi administracyjnej Kra
kowskiej' Sekcyi komitetu krajowego dla spraw 
ochrony dzieci Przewodniczący, zagaiwszy po
siedzenie, wyjaśnił zadanie i zakres działam a 
Komisyi administracyjnej i wezwał obecnych 
do obiorą zastępcy przewodniczącego. W jbr^- 
no mm Radcę Sądu krajowego wyższego bzv- 
balskiego, na sekretarza zaś powołał Przewo
dniczący Dr. Reinera, w icesek^tarza Magistrem.

Po ożywionej dyskasiVł w której zabiorall 
głos Rrosżliiewicz, Dyr. Piaian, dr. Kwaśmcki, 
prof. Lewkowicz, dr. Markiewicz, pos. Marje- 
wski, dr. Olearski, dr. Reiner wiceprez. Szai- 
ski, rad. Szybalski,komisja uchwaliła jednom  - 
śłnie wniosek pos. Marjewskiego, że założenie 
instytutu opieki nad niemowlętami jest jednym 
z najważniejszych postulatów* akcyi, mającej 
na celu ochronę dzieci. Zakłady takie powin
ny być założone kosztem Kraju i przy pom o
cy subwencyi państwowej

Referat w tej sprawi© ma opracować i prze
dłożyć na jednem z przyszłych posiedzeń sub- 
komitet, w skład którego wchodzą p. p. dr.

kwaam eki, prof. Lewkowicz i dr. Olearski.
Przedmiotem dalszych obrad Komisy 

sdaiim stracyjcej będzie sprawa założe
n ia  d omów poprawczych wzgi. kolonii popra
w czych di© inałoletaich przestępców. Referat 
w tej sprawie objął poseł Marjewski.

W  końcuzaproszoao niy.złonka komisyi -id 
imnistracyjnęj prof. dr. StanisławaPareńskiego.

— TOWARZYRIWO M1LOSNIKOW Hf- 
STORH 1 ZABYTKÓW KRAKOWA odbyło 
wczoraj Warne Zgromadzenie członków pod 
pizewodnictw em  prezesa prof. dra Stanisław* 
Krzyżanowsuiego.

Po odczytaniu pr kokolu i przedłożeniu 
sprawozdania za rok 1937 Zgromadzenie do
konało wyboru nowego Wydziału.

Do W ydziału wybrani zostali: Dr. Klemens 
Bąkowski, Stanisław Cercha, Adam Chmiel, Dr ■ 
W iktor Czerniak, W ładysław Kkielski, Zygmunt 
Hendel, Dr Feliks Kopera, Dr Józef Korze
niowski, Dr Stanisław Krzyżanowski, Dr Stani
sław Kutrzeba, Leonard Lepszy, l)r Józef Mucz- 
kowski, Dr Jerzy Mycielski, Witold Noskowski, 
Julian Pagiczewski, W ładysław Prokesch, Hr 
Jan Ptaśnik, Dr Emanuel Swieykowski, Dr 
Stanisław Tomko wieź/ Kazimierz Y.yczyński,

Do komisji kontrolującej wezsli pp. Au
gust Raczyński, Adam Kaizy, Dr Feliks Twaróg.

Następnie architekt p. Zygmunt Hendel 
wygłosił odczyt o kościele św. Andrzeja z de
monstracjami na oświetlonym ekranie i przed
stawieniem licznych fotografji wnętrza tegoż 
kościoła. Odczyt przyjęło Zgromadzenie oklas
kami.

W  dvsl usji wyłornł się wniosek dra Mucz- 
k owakiego, aby sorawę umieszczenia Muzeum 
na  Wawelu przekazać W ydziałowi Dalej toczy
ła się dyskusja nad ipraw ą rudery koło koś
cioła bw. Idziego, w której głos zabrali, ks. prał 
dr. W ądolny, dr Muczkowski, prof. di*. Stra
szewski, Tomkowicz, dr Malkiewicz i inni. Na 
woi sek  dra Muczkowskiego uchwalono od
nieść się z te *  dc prezydjum m iasta, aby spra 
wę tę iaknajprędzsj załatwić.

W końca Zgromadzenie oświadczyło sic 
przeciw jakiejkolwiek przebudowie starego ra
tusza proponowanej przez p Tetmajera.

— Z TEATRU MIEJSKIEGO, Dziesiąta 
przedstawienie „Dymitra Samozwańca44 grano 
przy wyprzedanym teatrze. Na poniedziałko
we przedstawienie pozostała niewielka ilość 
biletów. Niedzielne afisze zapowiadaja o go- 
dzmie 3*ej „Salamandi-ę44 St. Graybnera, wie
czorem zaś powtórzę lie dram atu Calderona: 
„Cześć dl-i krzyża**.

— WYCIECZKA w P* iZNANHKiL o któ
rej zorganizowania prze/ Akad. Klub Turysty
czny we Lwowie donosiliśmy już przed kilku

zapowiada się niezwykle Intersnjąca. 
W  ciągu tozech zaledwie dni zgłosiło swój u- 
dział w wycieczce około 20 osób. — Wyjazd 
nastąpi ze Lwowa we wtorek dn. 21 b. m . zaś 
we środę dn. 22 b. m. przyłączą się na dwor
cu w Krakowie do wycieczki uczestnicy kra
kowscy. Z Krakowa od azd pooągiem osobo
wym o godz. 9 min. .0 rano. Tego samego 
diua, o godzv 5. 40 pop przybędzie wycieczka 
do Wrocławia, gdzie zabawi przez reszt* śro
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dy i cały czwartek. Piątek przeznaczony jest 
na zwiedzanie Poznania; sobota — Gniezno, 
Innowrocław i Kruszwica; w niedzielę zwiedzą 
uczestnicy Toruń i Malborg; przez poniedziałek 
i wtorek zabawią w Gdańsku i okolicy. Środa 
czwartek i piątek poświęcono są na zwiedza
nie Berlina, wreszcie sobota, — Drezna. Stąd 
powróci wycieczka do Krakowa w niedzielę 
dn. 3 maja popołudniu, nazajutrz zaś rano do 
Lwowa. Z wyjątkiem trzech nocy spędzonych 
w pociągu, — noclegi w hotelach. — Koszta 
obliczone są na osobę następująco: całkowita 
podróż koleją (w Niemczech kl. FV) kor. 48, 
klasa III — kor. 76; — utrzymanie dzienne, 
zależnie od woli uczestnika kor. 3 do 6, ogó
łem więc przez czas trwania wycieczki kor. 
36 — 72. — Uczestnicy zwiedzaó będą prze
ważnie zabytki historyczne, muzea, teatry, koś
cioły i t. p. — nie krępowani zresztą pod tym 
względem. Zgłoszenia o uczestnictwo przesy
łać należy do Akad. Klubu Turystycznego we 
Lwowie ul. Głęboka 1, uiszczając wpisowe 3 kor. 
na rzecz Klubu.

— SPÓŁKI SPOŻYWCZE w GALICJI. 
,Postęp“ krakowski donosi, &e przed kilku 
dniami założono spółki spożywcze w Oświęci
miu i Libiążu pod Chrzanowem. W  Oświęci
miu referował o znaczeniu i organizacji Spó
łek spożywczych ks. M i n k i ń s k i z Krako
wa. Zgromadzeni uohwalili jednogłośnie jak- 
naj Liczniej przystąpić z udziałami. W stępne 
wynosi 1 kor., a udział 20 kor. Udziały ma
ją być składane na ręce komitetu zawiązane
go z grona inicjatorów Spółki spożywczej tj. 
Ks.K Szałaśnego i członków Stowarzyszenia rę 
kodzielników i przemysłowców w Oświęcimia 
—najdalej do końca maja b. r.

W  Libiążu—przeszło 150 gospodarzy i go
spodyń złożyło już 4 tysiące koron na zało
żenie sklepu Spółki spożywczej, a 10 tys. ko
ron deklarowano złożyć na dom własny, któ
ryby mieścił tak sklep, jak magazyny Spółki 
spożywczej, a zarazem salę na zgromadzenia 
i cele oświatowe. Do Rady nadzorczej wybra 
ni zostali: Ks. Siuda z Krakowa, jako prezes, 
a Ks. prob. Pietrzykowski, jako zastępca pre
zesa i miejscowy kierownik szkoły Kurowski, 
aokretarzem.

Otwarcie sklepu ma nastąpić w najbliż
szym czasie. Zainteresowani# się tą Spółką 
jest wielkie tembardziej, że to jest p i e r w s z a  
n a  w s i  w G a l i c j i  S p ó ł k a  s p o ż y w 
c z a .

Cały ruch za zakładaniem Spółek organi
zuje Krakowska Spółka spożywcza, a głównie 
jej założyciel, kierownik ks. Minkiński.

— ZŁODZIEJKA STRYCHOWA. Siedmna- 
stoletaia Anna Klimkówna, sympatycznej po
wierzchowności córka stróża , posiadała zaufa
nie lokatorów domu pod l. 13 przy placu Ma
tejki. Poniew* od pewnego czasu, ze strychu 
tego domu ginęły różne rzeczy lekatorom. 
Klimkówna nawet miała polecenie czuwania 
r.ad bezpieczeństwem tychże. Mimo to jednak 
rzeczy dalej ginęły; trwało to do stycznia b. r. 
gdy wreszcie agent policjny p. Schimsheimer 
w zakładzie zastawniczym m. kasy Oszczędno 
ści przychwycił niejakiego Józefa Żdulecznego, 
w chwili jak chciał zastawić dwie portjery, 
skradzione p. Karolowi Tomaszkewi. Jak się o- 
kazało portjery te Zduleczny nabył od Klim- 
kównej, u której też znaleziono i inne przed
mioty poohodzące z kradzieży. Nadto znalezio 
no w mieszkaniu żyda WoPa Korngolda po
ściel, 3 ubrania męskie, 2 suknie dam skie i wiele 
innych rzeczy nabytych od Klimkównej, da 
których kradzieży ta  się przyznała. Klimków
na miała także i wspólników, ale nie wydała. 
Sama więc, ponieważ wartość skradzionych 
przez nią przedmiotów przenosi kwotę 90# kor 
stawała "dziś przed trybunałem przysięgłych 
pod przewodnictwem radcy Kulikowskiego. 0 -  
skarźenie wnosił zastępca prokuratora radca 
Obłudowicz, bronił dr. Jendel.

Klimkownę uznano winną zbrodni kradzie 
ży poniżej 600 kor., i skazano na 8 miesięcy 
ciężkiego więzienia z postem  co 14 dni.

— 'A NOWEGO SĄUZA donoszą, że tyfus 
brzuszny rozszerza się coraz bardziej. W dniu 
6 b. m. umarł st. pompier straży ogniowej w 
szpitalu, w strażnicy, w przeciągu tygodnia zacho
rowało pięciu strażaków, z tych jeden umarł, 
trzech leży w szpitalu, zaś piąty, obawiając 
się opieki szpitalnej, choó jest chory, ale cho
dzi jeszcze. Powodem tej strasznej choroby 
jest woda w rzece Kamienicy, zatruta trzema 
kanałami Jo niej wpływającymi, z których naj
niebezpieczniejszym jest bez wątpienia kanał ze 
szpitala powszechnego, u którego wylotu wi
dzieć można Często śmierdzącą watę itp., wpły
wające potem do rzeki, z tej zaś rzeki czerpią 
ludzie wodę do picia, gotowania, kąpieli, a naj
więcej używa owej wody propinacja do robie
nia wódki.

— ZEMSTA BANDYTÓW. Z Łodzi dono
szą: Kupiec Borman, zamieszkały przy ulicy 
Ogrodowej w ciągu kilku tygodm otrzymał 3 
listy z żądaniom pieniędzy. Dawał zawsze od 
powiedź odmowną. Wczoraj zrana przybyło 
do niego kilku obcych ludzi z żąsaniem pie
niędzy. Otrzymawszy odpowiedź odmowną, 
zagrozili zemstą. Kie dy następnie Borman prze 
chodził ze składu swego do mieszkania w tym 
samym domu i zbliżył się do drzwi, wybuchła 
bomba lontowa, podłożona w korytarzu. Nas
tępstwa wybuchu były straszne. Borman, U- 
cząay lat 53, uległ strasznem u pokaleczenia. 
Odłamki bomby zgruchotały mu klatkę piersio
wą i poraniły tak, że wnętrzności wypadły.

Skutkiem wybuchu runęła ścianka, dzie
ląca kuchnię od korytarza. W kuchai znaj
dowała się żona Bormana. która uległa złama 
nia ręki i poranieniu nóg

—TORTUR Y SOCJALISTYCZNE. Parys
ki ,,Eclair“ przynosi sensacyjne rewelaoje o 
metodzie, jaką posługują się francuscy socjali
ści przy zmuszaniu robotników do wstąpienia 
do organizacji socjalno-demokratycznych.

Przy budowie kolei podziemnej stwierdzo 
no w dwóch wypadkach, że socjaliści posługi-, 
wali się t o r t u r a m i  w celu przekonania ro 
botników o pożytku organizacji socjalnych. 
Przyrząd torturowy składa się z noszy nabi
tych gwoździami. Robotnika opornego socja
liści rzucają na te oryginalne nosidła i wyno
szą ze stowarzyszenia jak prosty pakiet Przy 
drzwiach wyjściowych zrzucają go na zie 
mię. W  czasie tego transportu gwoździe wbi
jają się w ofiarę i sprawiają dotkliwe i niebez 
pieczne obrażenia. Wiadomość ta brzmi dość 
nieprawdopodobnie, ale nie jest niemożliwą. 
Socjaliści pojmują wolność tylko wobec włas
nych zwolenników, wobec zaś przeciwników 
stosują gwałt, najohydniejsze środki represyj
ne. to rtu ry  nie byłyby niczem nadzwyczaj
nemu

— PRZEDSTAWIENIA OBCYCH TEA
TRÓW w WIEDNIU. Poseł do Rady państwa 
Celakowski, zjawił się wczoraj w towarzystwie 
dyrektora praskiego czeskiego narodowego 
teatru Oskara Schmorawca u prezydenta mini
strów bar. Becka, by zwrócić jego uwagę na 
trudności jakie napotkały planowane gościnna 
występy narodowego teatru we Wiedniu. Pre
zydent ministrów odpowiedział zapewnieniem, 
że jest m u wiadomem, na jak wysokim stopniu 
stoi czeski teatr narodowy i że już z tego po 
wodu był oby bardzo mterosującem, gdyby raz 
we W iedniu w centrum  państwa, w którem  
wszystkie narody czują się jak w domu, dana 
była sposobność widzenia czeskiej sztuki te
atralnej. Premier podniósł, że już nia raz był 
obecnym na gościnnych występach rozmai
tych zagranicznych trup we Wiedniu i że spe 
cjalnie co do czeskiego teatru  narodowego z 
okazji pobytu w Prad e był w możności prze
konać się o wybitnych zaletach tego instytu
tu i jego sił. Sztuka jest międzynarodową i z 
pewnością byłoby sympatycznem i dobrem 
dla artystycznych ogólnych dążeń, gdyby w 
tej kwestji wyłączono narodowe sprzeczności.

T elegram y.
NIEMIECKA PUBLIKACJA o GALICJI.
WIEDEi\. (L p.) Dziennik tutejszy ,.Die 

Zeit“ zapowiada na niedzielę d. 12 b. in. po
jawienie się dodatku ilustrowanego zawierają
cego 40 dużych kolumn. Dodatek zatytułowa
nym będzie „Galicja—Historyczne i ilustrowane 
przedstawienie rozwoju oraz postępu w wszyst
kich dziedzinach handlu, przemysłu i komuni- 
kacji‘-. Na wstępie pomieszczone są artykuły 
o Lwowie, Krakowie i innych miastach gali
cyjskich z ilustracjami <na pierwszej kolumnie 
Wawol). Dalaj zawiera dodatek artykuły o u- 
niwersytecie lwowskim (prof. Winiarz), o kon
serwatorium Iwowskiom o spółkach zarobko
wych (dyr. Teronkoczy) i wiele innych.

W SPRAWIE CHEŁMSZCZYZNY 
PETERSBURG. Rada państwa uchwaliła 

w a ż n a  z m i a n y  w przyjętym przez Duwa 
projekcie ustawy w sprawie z a p r o w a d z a 
n i a  w y k ł a d u  p o l s k i e g o  j ę z y k a  
w s om i n a r y u m nauozycielskiem w 
C h a ł r a s z c z y ź n i o ,  któro zawierają ogra
niczające postanowienia w sprawi# stosowania 
polskiego języka. Ustawę znaczną większością 
głosów odesłano z powrotem do Damy. Jest to 
pierwszy podobny wypadek od czasu konstytucji.

ZABÓJSTWO POLICJANTÓW. 
SOSNOWIEC. Na ulicy zebito dezoiwę 

policyjnego i towarzyszącego mu strażnika 
ziemskiego. _________

PRZESILENIE GABINETOWE w SERBII.
BELGRAD. Onegaj wieczorem paitya rzą 

dowa odrzuciła propozycje korony w sprawi* 
utworzenia gabinetu koalicyjnego. Jak sły
chać, ma nastąpię utworzenie rekonstruowa
nego gabinetu Pasicza, względnie gabinet* 
Andraninolicza, który dotąd miał tekę mini
sterstw a wvznau.

BELGRAD. Półurzędowe komunikat ogła
sza, że spowodu zapowiedzianej obstrukcji 
wszystkich stronnictw opozycyjnych, gabinet 
Pasicza podał się do dymisji i zaproponował 
królowi rozw iązana skupczyny. Król chciał 
powołać gabinet koalicyjny złożony z wszyst
kich wybitnych stronnictw, celem  przeprowa
dzenia w Skupczynie budżetu i traktatu z JLu- 
strją. Pasicz imieniem partji st&roradykalnej 
zgodził się na propozycję krńla. Stojanowioa 
imieniem radykałów — nie. Król wobec tego 
ponownie poruczyl Pasiczowi przewodnictwo 
gabinetu, który z wyjątkiem tek spraw wewnę
trznych, wojny i budowli publicznych, pozo
stanie bez zmiany.

Z PERSJI.
LONDYN. Dzienniki donoszą z Tehera- 

ranu, że policja aresztowała tam kilka osób, 
wśród nich i Rosjan, u  których znaleziono 
bomby. W śród ludności panuje wielki# wzbu
rzenie. Obawiają się poważnych zajść.

PART®. Izba deputowanych przyjęła 364 
głosami przeciw 129 projekt ustawy, odnoszą
cy się do d ó b r  k o ś c i e l n y c h ,  w brzmię 
niu, uchwalonem prze* senat, jakoteź—rów
nież w brzmieniu, przyjętem przez senat—j** 
dnomyśłnie p r o j e k t  a m n e s t y j n y ,  po
czerń Izba i senat odroczyły się do 19 maja.

KORKU. Wczoraj przedpoł. przybyła t i  
niemiecka para cesarska. Grecka rodzina kró
lewska złożyła jej wizytę na pokładzie „Hohen- 
zollern“.

W^wdawe* i redaktor odpowiedrfalny d». Aa taki
Beanpre. Drukarnia „Głoru Narodu'' w KraJk* 
wie. pod Musądam Stanisława Totnaszeweki*#*.

S E  G O T O W E  W  W  Z w i ą z K n  H a t .  K r a w c ó w

świeżo wyrobione przez K r a k ó w ,  u l ic a  F l o r y a ń s k a  7 .  (Tai przy M a )
__J[£afcg^«jl«h_jg»wc6w L w ó w ,  p la c  H a l i c k i  7 .  (Sfai« ({utrato Kawiarnia).

M B L W Z Y M  MEB

Tl wielkim wyborze kom pletne urząd eiu 
O nia pokoi sypialnych, jadalnych. -Me- 
7  nów, i t .  p. Sofy wszelkiego rodzaju rna-

S terace, poduszki, kołdry, dywany,chodni
ki, portyery, firanki, kapy na łóżka, ser

wety na stoły i t. p.
^ 7 f f 7 n n / i n ń  -  w  K r a k o w ie ,  u l ic a ,  S z p it a ln a  1 .3 4 ,  n a p r a c -
D Z C Z C p u n U  u O j K U  e iw  t e a t r u  t e le f o n  M r .7 3 8 .


